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Npwy T a r j ,  dnia 2 7  sierpnia K 2 2  r

0 prawo na lichwę i ździerstwo.
Klęska gorsza od morowej zarazy nawiedza raz 

po razu naszą ojczyznę, a jest to klęska drożyzny.
Wielka wojna rozpętała u pas najoodlejsze na­

miętności, a to chciwość, sobkostwo, ździerstwo, za­
chłanność, któremi cięższe rany zadajemy ojczyźnie 
i całemu narodowi, niż by nam je mogli zadać Pru­
sacy, lub bolszewicy. Każda partja, każdy dom, każdy 
człowiek stara się dziś tylko o siebie, o jakiejkolwiek 
chrześcijańskiej miłości bliźniego niema mowy !

Skutki też tego raka sobkostwa toczącego dzisiejszą 
Polskę są tak straszne, jak głęboką jest otchłań wojen­
nych namiętności.

W wolnej, ludowej Rzeczypospolitej los klas ubo­
gich i nieposiadających jest czasem gorszy, niż los 
ludu rzymskiego za czasów Neronów, lub Karakallów 
bo ci tyranowie dali zawsze ludowi przynajmniej chleb.

Dziś widać wyraźnie, że zbankrutnwały wszelkie 
partyjne recepty na uszczęśliwienie narodu, bo te partje 
dbały tylko o dobro swych zwolenników nie kosztem 
własnej pracy i zasług, ale kosztem dobra drugich.

Wojujące, rozfanatyzowane stronnictwa polityczne 
rozdrapały i rozdrapują z dnia na dzień powagę, ma­
jątek i dobre imię państwa.

Ludziom/i mocnych pięściach, o miedzianem czole 
< sumieniu, powodzi się w Polsce najlepiej, zdobywają 
oni skarby, pałace, honory i zaszczyty.

Zdrowa opinja i myśl jest w narodzie, ale od 
spodu, u szczytów ona zamarła.

Dzięki tej moralności jednostek i partyj, jest m o­
żliwą dzisiejsza drożyzna i jej postęp z dnie na dzień.

Życie dla zezwierzęconych jednostek jest u nas 
czemraz wygodniejsze, życie dla ogółu czemraz trud­
niejsze i straszniejsze.

Jeżeli nie obudzą się dusze narodu, to w tych 
warunkach gospodarczych czeka nas zupełna ka­
tastrofa.

Rząd polski, czy cn będzie lewicowy, czy pra­
wicowy musi się zająć ani nie dobrem lewicy, ani nie 
dobrem prawicy, ale dobrem całego narodu, który 
pragnie uporządkowania stosunków gospodarczych.

Zbrodnią jest ratować interesa partji, gdzie ginie 
ojczyzna

Dziś zaś ginie w Polsce bezrolny proletarjat 
wiejski i miejski, a z nim ginie ojczyzna, paskarze bo­
wiem nie będą ani lali krwi za ojczyznę, ani nie o b ­
sadzą swemi siłami szkół i uniwersytetów, ani me bę­
dą tworzyli dzieł sztuki o kromce suchego chleba.

Rząd polski musi stanąć do walki z drożyzną, 
jeżeli chce ratować państwo.

Wtedy zaś każdy obywatel państwa magnat, czy 
kupiec, rzemieślnik, czy producent żądający nadmiernych 
cen, obdzierający biedaków ze skóry musi być za pod­
bijanie cen surowo i przykładnie karany karą pienięż­
ną i więzieniem, by się nauczył szanować praw pań­
stwa, jeżeli w jego sercu nic niema prócz bydlęcia.

Na bydlę w człowieku trzeba bała, czy to bvdlę 
jest z gatunku prawicy czy lewicy.
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W Polsce jednak wiele pariyj jest ślepych i widzą 
bydlęta tylko po drugiej stronie, a u siebie nie 
widzą 1

Dlatego prawa nasze są jak to powiedzieli już 
politycy ló e g o  wieku, podobne do siatki pajęczej, że 
każda mucha w nich utkwi, a każdy bąk je przebije.

Dlatego też dzięki rządom wybitnie partyjnym 
Polska tuczy paskarstwo wszelkiego rodzaju, a głodzi 
biedaków.

Dlatego też u nas na lichwę i ździerstwo niema I 
żadnych praw, a 25 procent od sta, który się potem 
odbija na biedakach, jest procentem normalnym.

Do takich skutków prowadzą prawa uchwalane 
według kaprysów partyj, a me dla dobra całego 
państwa i narodu.

Zygm. Luberiowit*.

Praktyczne rady gospodarcze.
Zlslona pasza.
Dokończenie.

Czerwona koniczyna jest najniebezpieczniejszą 
pod tym względem, ale także i inna zielona pasza może 
wzdęcie spowodować wrazie gdyby była mokra lub 
zagrzana, lub gdy ta zielona pasza leżała w kupie 
mokra. Aby tego uniknąć, należy na pierwszą karmę 
(śniadanie) dać suchej paszy i nigdy po daniu zielonej 
paszy nie poić bydląt, dalej zieloną paszę tylko o ile 
możności ze słomą lub z sieczką podawać i między 
koniczynę, kminu trochę zasiać, ponieważ kmin w na­
turalnej drodze, wzdęcie bydła rozpędza.

W zwędniętym stanie me należy dawać bydłu 
koniczyny, gdyż przez to w kiszkach się tworzą kule 
i zatkania i przez to u koni może to wywołać mózgo­
we kongestje, której to chorobie le zwierzęta nierzadko 
podlega,ą. Prawie dojrzałe wyki mogą być pod tym 
względem szkodliwe, koniczyna ze zieiontmi główka- 
zni nasienne mi wyrządza u kom spuchnięcie pyska. | 

Zielonej szwedzkiej koniczyny pie należy koniom ! 
dawać, ponieważ to, przyczynia się do bolesnego opuch­
nięcia pyska i powiek ocznych, przytem teonie me 
z wielką ochotą koniczynę szwedz:<ą jedzą, wyrzucają 
ją  z pyska, kopią iprzytem nogami i zachowują się j  

niespokojnie i d z i K O .  jedynie można tę koniczynę j 

z większą ilością innej zielonej paszy pomieszaną da­
wać. Innym zaś bydlętom jest aobra i nieszkodliwa 
i bez przeszkody takową spożywają i zużytkowują,

A le  riietylKO przy szwedzkiej koniczynie jest po- j 
lecenia godneni mieszaninę tejże z innemi trawami zie- j 

tonami, jako z.eloną paszę podawać. Bydłu szczególnie j 

zaieca się ją mieszać z rajgrasem włoskim, iecz także 
przy czerwonej koniczynie, gciyż wydajność mleka 
u krów i kóz jest wtenczas podniesioną.

Nadającą się zieloną paszą dla bydła jest także 
nasze ozime żyto samu albo lepiej zmieszane z rzepą

i tak wysiane, jednak należy lą mieszaninę zieloną ze 
słorną również mięszać.

Na lekkich ziemiach może z dobrym skutkiem 
znaleść zastopowanie .Szporek zwyczajny, Spegula ar 
ve‘nsis*, i gryka (tatarka) jako zielona pasza, jednak 
trzeba z wielką ostrożnością, takową bydlętom poda­
wać, gdyż za dużo podawana może wywołać choroby.

W mlaszance z innymi roślinami, jest biała gor­
czyca bardzo dobrą 'zieloną paszą, przez samo J. j 
jednak podawanie nie zmieszaną z innymi trawami lub 
koniczynami wywołuje u krów tracenie apetytu.

Na czas jesienny jesi dobrą zieloną paszą kuku- 
rudza w zielonym stanie i takową krótko przed za­
kwitnięciem na ten cel zerżnąć należy, ponieważ wten- 
cza* styl jest jeszcze miękki i soczysty. Ażeby uniknąć 
stwardnienia, a przez to małej wartości paszy, należy 
w kilku oddziałach kukurudzę zasiewać, ponieważ ku­
kurydza jest ubogą w składniki azotowe, jest wodnista, 
jast przeto zalecona domieszka z makuchu lub młodej 
koniczyny, celem otrzymania pożywniejszej paszy. 
Skutków działania wzdęcia nie posiada kakurudza, na­
leży zawsze tę zieloną paszę (kukurudzę) drobno pnrżnąć 
i zmięszać z inną potrawą lub koniczyną, a zadałowa- 
na i zakonserwowana w miejscach do tego odpowie­
dnich, zadaje Się jako wyśmienita pasza aż do maja, 
jako zimowa i wiosenna, pasza.

W końcu należy i to podnieść jeszcze i wskazać 
aby przy podawaniu paszy zielonej bydlętom, trzymać 
się pewnych reguł i ostrożności, których nie należy 
z oka spuszczać chcąc mieć z tej paszy zielonej zdrowe 
bydło. Do tego należy w pierwszej linji ostrożność 
w podawaniu wody do picia, ponieważ zaraz po 
jedzeniu zielonej paszy nieśmie być pod żadnym wa­
runkiem bydłu podawana, dalej, że młodą zieloną pa­
szę należy mieszać ze sianem lub słumą, i podawać 
tę paszę w małych porcjach lepiej częściej, a mniej 
i to w odpowiednich pauzach. Również trzeba unikać 
podawania bydlętom zagrzanej, albo zwiędniętej zielo­
nej paszy. Najlepszą porą dnia do przysposobienia 

J zieionej paszy, jest ukoszenie lub zerżnięcie takowej 
sierpem conajmniej jedną godzinę przed wschodem 
słońca, albo wieczór przed spadnięciem rosy i takową 
najlepiej w zaciemonem wiejscu i chłodnem poza o b rę­
bem stajen, w cienkiej warstwie rozrzuczoną, do użytku 

I przechować należy. Pod żadnym warunkiem nieśmie 
być zielona pasza w dużej kupie złożoną lub do tego 
jłszcze na działanie słońca wystawioną. Cokolwiek 

I zwiędniętą zieloną paszę należy na krótko przed po- 
' daniem jej bydlętom takową mało wodą pokropić 
i (zesprycować). Przez desz.cz zmokniętą pasze zielona 

można bydłu dawać, tylko w pomieszaniu z e  słomą 
I lub sieczką.

Pod zielaną paszę, aby ociekła używa s.ę rusztu 
| drewnianego, albo drabinek, taki sam ruszt zaleca się 
j używać i zastosować przy zagrzanej zielonej paszy1 
I która w kupie leżała. Podał twój.
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RADA SZKOLNA POW IATOW A w N O W YM  TARMU 
L. 3175. dnia 18. siarpnia 1922 r.

Do 
Wszystkich Zwierzchosci Gminnych 

w Powiecie.

Z wykazów przesłanych przez Zarządy szkół i ze 
sprawozdania Inspektora szkolnego, przekenała się Ra­
da Szkolna powiatowa, że w u b ieg ły m  reku szkolnym 
w całym powiede była tak mała frekwencja, 2e w niektó­
rych szkołach nieomal dwie trzecie dzieci do szkoły 
nie uczęszczało.

Taki stan rzeczy datuje się już ed szeregu Ist 
weszło to poniekąd w zwyczaj, a doaało do tege, Se 
właściwie rok szkolny na Podhalu trwa od Wszystkich 
Świętych do św. Wojciecha, podczas gay w myśl ustaw 
szkolnych winien rozpocząć się 1 września, a kończyć 
30 czerwca.

Skutki tego zwyczaju są wprost straszne, albowiem 
powiat nasz wykazuje największy procent analfabetów 
w .aihodm ej Małopolsce.

Tego rodzaju stan rzeczy nadal istnieć nie muże 
i Rada Szkolna powiatowa zastosuje ustawę o przy­
musie szkolnym w całej rozciągłości przez nakładanie 
dotkliwych grzywien, a wrazie nieściągalności tychże 
zamianę na areszt. Za każdy opuszczony, a nie uspra­
wiedliwiony dzień nauki szkolnej nakładać będzie 100 
Mkp, grzywny orzy powtói nym wykazie 200 Mkp. 
Kierownicy szkół mają obowiązek przedkładać każde­
go miesiąca wekazy nieregularnie uczęszczających dzie­
ci d > szkoły i winę nie oni ponoszą, lecz niedbalstwo 
i o, irszałość i zła wola rodziców.

W porze letniej odbywa się zazwyczaj nauka

w takim czas:e. że wszystkie dzieci korzystać z niej 
mogą. Zatrzymywanie dzieci w domu rzekomo do po 
mocy w pracy w wiciu wypadkach nie jesi koniecznem

Ażeby przyjść ludności z pomocą, upoważnia 
R. S. P. kierowników szkół do indywidualnego zwal­
niania dzieci od nauki na czas nieodzownych robót 
wiosennych i jesienny, h. a takie zwolnienie jednak 
musi potrzebujący każdorazowo wnosić i zastosować 
się do zarządzeń kierownika szkoły.

Nieposyłanie dzieci do szkoły całe mi miesiącami, 
używanie ich do parzenia bydła, riieelonoszenie o cho­
robie jest niedopuszczalne i tego Rada Szkolna powia­
towa tolerować nie może i nie będzie, ale przeciw 
opornym rodzicom wystąpi z całą surowością. Najsu­
rowiej zaś przeciw tym, którzy dzieci swoje w wieku 
szkolnym będące oddają do służby i w ten sposóo 
chcą je od szkoły uwolnić Tu nie tylko rodziców lecz 
i chlebodawców do odpowiedzialność pociągnę.

Takie postępowanie przynosi przedcwszysikieni 
szkodę dzieciom, które przez nieregularne uczęszcza 
nie do szkoły, wcale żadnej, albo też niewiele z nie; 
korzyści wyniosą. Nie mniejszą jednak szkodę odno­
szą sami rodzice, albowiem dzieci takie nie przecho­
dząc z końcem roku do klasy następnej, nie kończą 
nauk normalnie i zdarza się często, że dwa, a nawet 
trzy lata ciłużej muszą uczęszczać do szkoły, podczas 
gdy po normalnem ukończeniu nauk, mogłyby być 
pomocne w domu przy każdej robocie już od 13 go 
roku życia.

Przy nadchodzących wpisach zwraca Rada Szkol­
na Powiatowa uwagę na to, że niezapisanie dziecka 
do szkoły w oznaczonym czasie, będzie karane tak, 
jak nieregularne uczęszczanie.

Przesyłając niniejszy okólnik Zwierzehnościom

ANLHZEj STOPKA.

3afco Giakórka topielca wyonacyta.
Heu, Nad Ciskórkę to ta już nie ino u nas 

w Kościelisku, hale i ka indyj nie było a może i nie 
bedzie mądrzejsej baby Telo była mondro, chóć baba 
co strąk. Woda na niom robiła, a kie jej brakowało 
co sła od Rząski, to tak wej wyśtuderowała, co jesce 
i z Małołęzańskiego żlebu, tyz woda sła i sła i mleła 
i rzezała co strąk. Robić to ta Ciakórka nie robio* 
wała ino nazwoływała celadników seleniejakich a duzo 
i rzędziła a rzędziła, a oni robili. Baba była fajno, a 
ochrubła i telo mocno, co mogła fure ze sianem jcd- 
norii rękom przewyrtnąć, zanim sie fto spodział, co 
sie robi.

Piękna była baoa i mocno, a chłopa to miała 
sółbfigo od sobie hale ta między nimi bez te przycy- 
n? nie b iło  nijakiego nieporządku, bo mu wej nie 
wyrządzała.

Bank z piniędzmi m ała w mietie przy dźwierzak
ccby sie nik nie nazdoł, ze kim sam jest jakie dudki

Ino se ta juz musiała sama zawdy zamiatać i nie 
markocić se, a i mietły musiała sama robić i zmieniać. 
Nie mogła se markocić o to, chocioj była z ojca Ko- 
morowsko, a z chłopa Krzeptowsko.

Roz co sie stało, to sie stało, ale sie stało, jeze 
Ciakor Krzeptowski pojechał z dzieciskami na Stare 
Hory na odpust, a babe zwycajnie ostawił na gospo­
darstwie i przy młynie. Troc zastawili na te casy. Idzie 
jeden dzień nic, idzie drugi nic. Ja2e kie sie juz Cia­
kórka spodziewała chłopa du domu z dzieciarni ku 
wiecorewi przysła strasecna ch m u r, a śnięj durkneno 
telo wody co strąk. Juści djabli z^om wodom przy­
nieśli jakomsi howiede. Ani to ciek. bo miało długie 
ręce, ani małpa, oo je gola, a rno dłuzaźne pal ce
a tełocienkie, ze sie widziało skóra a kość. Pokiei
obora na wierchu nie owionona z wody, t : się to 
ciorało w plosie na oborze, hale, kie juz przy stajni
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Gminnym poleca Kada Szkolna Powiatowa uwiadomić 
o tem trzykrotnie ludność miejscową w sposób w gmi­
nie praktykowany, wezwać ją do zastosowania się do 
iego okólnika.

Dokładne wyjaśnienie powyższej sprawy leży 
także w interesie Zwierzchności gminnej, która w ten 
sposób jeżeli nie oszczędzi sobie nieprzyjemnego 
ściągania grzywien, to najpewniej zmniejszy przez to 
procent karanych.

Jdśnihowsii
inspektor s  solay.

Rezolucje Zjazdu Podhalan
w Czarnym Dunajcu dnia 13. sierpnia 1922.

I. Szósty Zjazd Podhalan wzywa Rząd, aby 
przewlekłe i wywołujące rozgoryczenie wśród ludności 
miejscowej rokowania o przyłączenie Jaworzyny w i«- 
teresie powagi państwa i w interesie tejże ludności 
niezwłocznie w a uchu żądań i uprawnień Polski t  j. 
bez żadnych rekompensat zakończył.

II. Zjazd Podhalan wzywa Rząd, aby czynniki, 
które dotąd zastępowały go w rokowaniach o Jawo* 
rzynę z Rządem czesko-słowackim, niezwłocznie od­
wołał, przedewszystkiem zaś posła polskiego w Pradze 
p. Piltza.

III. Zjazd Podhalan wzywa Rząd do zaniechania 
myśli przeniesienia lub zwinięcia jakiegokolwiek działu 
ze szkoły przemysłu drzewnego w Zakopanem, gdyż 
podobny postępek byłby ograbieniem kultury skalnego 
Podhala —  przeciwnie Rząd winien tę szkołę we wszyst-

| kich działach przeorganizować i postawić ją na odpo­
wiednim poziomie naukowym.

IV Zjazd Podhalan wzywa swych posłów pod­
halańskich i Rząd, aby dawne ogrody, należące do 
gm. Sromowce wyżnę, oddzielone przez powódź w r. 
1813 Dunajcem od masy gruntów sromowskich i przez 
to pozostawione po prawym brzegu Dunajca, zostały 
definitywnie pizyłąrzone do gm, Sromowce wyżnie, 
a granica między Polską, a Słowaczyzną biegła po 
stronie południowej tychże gruntów, dzisiaj obróco­
nych na Dastwiska.

V. Zjazd Podhalan wzywa Rząd centralny war­
szawski i poleca dopilnowanie tego swym posłom 
podhalańskim, aby grunta orne leżące w obrębie gm. 
Stara wieś na Śpiszu, a pochodzące z dóbr. biskupich 
slowackfch, zakupione przez gospodarzy ze Sromowiec 
wyznich i stykające się z powyżej wymienionemi pa­
stwiskami od strony południowo-zachodniej, przyłączo­
ne do Polski względnie do Sromowiec wvznich tak, 
aby granica między Polską, a Słowaczyzną biegła brze­
giem południowym tych gruntów

VI Zjazd Podhalan wzywa Rząd centralny, aby 
prz> użyciu wszelkich Środków dyplomatycznych do­
prowadził do zneutralizowania drogi kołowej po pra­
wym brzegu Dunajca od Czorsztyna do Szczawnicy, 
a to na tej podstawie, że drogę tę wybudował b. 
Wydział Krajowv Oalicji kosztem kraju i że z tej drogi 
jedynie można oglądać całą piękność Pienin, co jest 
niemożliwem z lewej strony Dunajca z powodu pio­
nowych skał, spadających do wody i uniemożliwiają­
cych założenie tam drogi.

VII Celern zapobieżenia niezmiernej śmiertelności 
u dzieci w 1. roku życia na Podhalu, pochodzącej 
z nieświadomości rodziców wychowywania i żywienia

wyskła wod« na oborze i kolo młyna, toz to ten bo- 
wielnik beu pod koło i do burtnicy wpadło.

Tam cudecki wyrabało. To koło zastawi, to go 
mowa puści. To znowa wrześci tak, co jaze usy bo- 
iom słuchać, a wse ino cosi nie po nasemu godo 
i becy.

To znowa śmieje się straśnie a kiwa na Cia- 
KÓrkę. Ta se była mądra baba, widzi niepedź i ra­
dzi jakoby sie tego topielnika pozbyć, a sićko poziera 
cy chłop nie jedzie z dziecyskami.

Było to na odwiecysz, a tu Ciakora jak nima, 
tak nima, Tosto sie dośmieliła i posła do burtnicy 
choć ta zodno dziewka ani parobek nie byłby sie do- 
śmielił. Pouciekali shka. Pado mu po dobremu, coby 
se ta poset, skąd przyset, hale ono ani myśli ucho­
dzić, ino we wodzie ciabze sie, a hihoce, a piscy co 
strąk, Jaze łap. Stawił koło. Woda beu w Ciakórke- 
Peioto jom sprawnie, hale ona ani kroku sie nic ustę 
poj • ino sie pilnuje, coby sie nie ukiełzła. Ta howie- 
da i brzydź łap jom za „.spódnice jednom rękom, a

d rugom za noge. Hale se ta Ciakórka ino nogom 
fUsyła, a to beu w ploso kęs spódnice i nodołka trzy- 
majęcy. Bez wstyd, choć nie wiadomo, ci to był cłek 
chyciła wartko spódnice i na obsywce obróciła spód­
nice tak, jeze zadke przykryła przodek i było, A to 
hyc de korcówki i tak sie wozi na kole. Ospajedziło 
się to zło, przystrzegło sie znowu, łap Ciakórke zęba­
mi za palec. Ta znowa łap go w ręce i beu śnim pod 
koło, co sie jaze porządnie tyrknon w łep. A tu sie 
koło w drugom stronę zwyrtto i wody coraz więcyi 
przybywa.

Eha myśli se Ciakórka, to ta brzydź to będzie 
bez mała topielec. Wodami wzj beskurcjo jedna rzę- 
dzi. Jus mu po te nie wyrządzała ino śnim d o b z e  
godo. A ten nic ino piscy i piscy. Ani sie śnim do- 
godać. —

Pewno je mierny,myśli se Ciakórka patrzy, ja ­
koby sie go pozbyć

Wyziera sitko na oborę i na wierk czy stary zdzie- 
cyskami nie jedzie. Hale nie. W te poleciała du demu
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dzieci Związek Podhalan apeluje do Wydziału powia­
towego, aby tenże wraz z gminami zakupił broszurki 
prof. jordana i Jakubowskiego: „O pielęgnowaniu 
dzieci w 1. wieku życia, które to broszurki rozd-nobv 
nauczycielom i księżom z poleceniem rozdawania ich 
dzieciom i chrzestnym rodzicom za ceny jeayme ko­
sztów wydawnictwa.

VIII. Ze względu na wielki procent chorob lim- 
fatycznych i grużlicznych u dzieci na Podhalu Związek 
Podhalan wzywa Rząd, aby załozył w m icscacb  od­
powiednich sanalorje dla takieh dzieci, któreby tam 
jUżto bezpłatnie, jużto za minimalną zapłatą znalazły 
pomoc lekarską.

IX. Ze względu na szerzące s ę po wsiach na 
Podhalu choroby weneryczne Związek Podhalan ape­
luje do Starostwa nowotarskiego, aby korzystało z istnie­
jących przepisów i kontroli żołnierzy urlopowanych 
pod względem sanitarnym i przepisy te wykonywało.

X. Zjazd Podhalan wzywa Rząd względnie P. 
Ministra Skarbu, by w udzielaniu pozwoleń na 
kupno walut zagranicznych był więcej oględny, by 
przeprowadzał ścisłą kontrolę, czy zakupione waluty 
odchodzą do Kasy Państwowej względnie Banków 
dewizowych, czy zakupujący prowadzą potrzebne za­
piski i plącą ceny kursowe a nie bogacą się kosztem 
ludu —  jeśii zaś stwierdzone zostaną nieścisłości, by 
handlarzom walut udzielone im uprawnienia zostały 
ściągnięte.

XI. Zjazd Poahalan uznaje Związek Strzelecki za 
organizację bezpartyjną, która służy wyłącznie do celu 
obrony Państwa ;

2. Zjazd uznając wielkie dla przyszłości i rozwoju 
Państwa znaczeme Związku Strzeleckiego wzywa łud 
Podhala do wstępowania w jego  szeregi.

XII. Zjazd Podhalan wypowiaaa się stanowczo 
przeciwko polityce, uprawianej w ostatnich czasach 
przez „Gazetę Podhalańską" i oświadcza że z jed n o­
stronną agitacyjną robotą nie ma nic wspólnego.

*
* *

(Przypiek redakcji. Redakcja podając ten 
punkt uchwał Zjazdu Podhalan zastrzega się sta­
nowczo przeciw zarzutowi .jednostronnej agitacyj­
nej roboty",gdyż Gazeia podhalańska dla żadnej 

oborki Dolitycznei me pracuie, ani naganiać rką 
żadnego stronnictwa nie jest, — Występowała 
jednak i mimo tej uchvyały będzie występować 
przeciw rozbijaniu rządów, przeciw demagogji, 
przeciw fanatyzmowi partyjnemu, bo to są g rz e ­
chy główne, które dzisiejszą Polskę niszczą. —  
Zresztf Polska jest państwem konstytucyineiW 
i doprawdy szkoda Związku Podhalan, by przy­
wracał średniowieczną cenzurę. —  To sądzimy 
Areopagowi Podbala powagi, ani sławy me przy­
czyni. —  Uch wała bowiem Zjazdu dziwnie przy­
pomina nam wiersz poety Potockiego

.Śp i świet pijany . . ,  Djaoeł na warcie, 
zęby nikt nie budził stoi, 

Grozi palcem z daleka, psdw|nawet po poi,
żeby spali. . . "  i t. d )

*
# *

Następny Zjazd Podhalan odbędzie się w r. 1923 
w Chochołowie na zaproszenie Naczelnika gminy 
p. Kojsa. —

Przewodniczący Zjazdu, zdaje sprawę z całcrocz- 
' nej działalności wydziału wykonawczego, akcentował 

silnie pocieszający objaw w tern, że szkolnictwo p o ­
wszechne na Podhalu zwolna, ale stale zmierza ku

iap oscypek, końdek syra krowiego, i masła, a do te 
go moskola. Przyleciała ku niemu i pokazuje mu to 
i woła. Na tui A ono hiust do wody i wyjechało ze 
ostrągienn w pysku, a dwóch w rękach trzymający.

ls, beuzies go ta nukoł syrem, kie mo dość co 
jeść. Tak se pedziała Ciakórka i stoi i myśli se co 
dalej zrobić. Jaze ten topielec łap jom za ten drugi 
uawałek spódnice jaze się podkiełzła. Hale ta z Cia- 
kórkom figlów nie strój.

Łapiła go za głowę jak jakiego głowoca i znowu 
beu śnim do plosa Ale już po drabinie wartko wy­
niosła sie na pojd. Patrzy, patrzy, jaze cisto pięknie 
zgłupiała. Zwierchniego kamienia na pójdzie nima, ino 
spodni, a palecne koło się pod pojdem w przeciwnom 
stronę razem z cewiami obraco. Wylatuje na pole, 
a  tu sie kamień koto piwnicy na ziemi obyrto.

G e  wciurności nadali, oj cie nadali. Pozbędem 
sie tego giohisia, cy sie nie pozbędem. Tak se myśli 
Gakorka. a chłopa z dzieciskam. jak nie widno, tak 
nie widno. Jaze patrzy a to wyleciało z burt licy, leje

sie z niego woda, ale ono łap huścisko, odziało się 
i poleku przyblizo sie do Gakórki, a pokazuje na gębe 

Gakórka w te casy łap jedzenie I zaniesła to 
do dołu (piwnicy). Tam Dołożyła na kadzi z kapusty 
i pokazuje mu, co by se pojot. Skoro ino posło i za- 
cyno jeść, to przysłrzegła się i zaparła go w dole, a 
jesce skolami wieldrażnemi dżwieże przyłożyła. Na 
chwilkę było cicho, ale pote wyłazi wereda jedna 
z dołu sypntke, a w zębach moskol trzymie. Straśnie 
sie zlękła Gakorka i znowa myśli, jako sie go Dozbyć.

Hale ono ta już nie broiło ino łapieło Jaśkowe 
odzienie, wskocyło w ocymieniu do portek, przyo­
działo sie cuziske i beu we wodę. Ta straśnie przy- 
Drała i wylała bardzo. Oskrocyło sie to jako żaba. 
i tak se w tyk porcyskach i cuzisku jechało na wodzie 

i dołu. Jaze przyjechało do Dziadusiowego jazu. G a ­
kórka juz miaia pote pokój i juz sie ta u niej nigda 
topielniici nie ukazowały.

Ba Dziadusio /i Jędrzkowi to z tym topielnike 
koziało wysło.
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polepszeniu. Zauważył jednak, l e  frekwencja dzieci 
szkolnych z wielką szkodą dla rodziców i młodzieży 
pozostawia dużo do życzenia. Dla tego apelował g o ­
rąco do obecnych na zgromadzeniu ojców i matek, 
by nie lekceważyli przepisu o przymusie szkolnym, 
a przezto nie narażali się na dotkliwe kary pieniężne, 
a  wrazie oporu nawet karę aresztu, które Rada szkol­
na powiatowa i Inspektorat będą z całą icisłeścią 
stosowali.

W sprawie budowy szkół przypomniał rozporzą­
dzenie ministerjane, według którego gminy spełniając 
ustawowe warunki mogą uzyskać połowę kosztów od 
rządu, a nadto 5 procentową pożyczkę.

Kt. Cz. Łu kań k
sekretarz Zjazdu.

Wieści z Polski i ze śwista.
Niem cy w yrzu cili przeszło 60 tys ię c y  Poldków

z przyznanej iin części Górnego śiąika. Gi Polacy 
uchronili śię do Polski.

Praca państwa pelsklagj. Państwo pobicie buduje 
port w Gdyni, buduje kilka nowych linij kolejowych 
fabrykę bront i atnun.cji, fabrykę, wagonów i parowo­
zów, uprawia odłogiem do niedawna leżące ziemie na 
kresach, zakłada szkoły i uniwersytety.

Na tej drodze musi państwo dojść do dobrobytu 
ale trzeba szybko porzucić nosze waśnie partyjne.

Robotnicy do Francji. Z powodu większego za­
potrzebowania, następne transporty górników do ko­
palń węgla we Francji wyjeżdżają w pierwszych dniach 
września br. Interesowani wlani zgłosić się w Ekspo­
zyturze Misji Francuskiej w Oświęcimiu (baraki) lub 
w  Pańotwowych Urzędach Pośrednictwa Pracy, już 31. 
sierpnia. Zapisy i badania lekarskie odbywają .uę w Oś­
więcimiu codziennie.

Natomiast jak się dowiadujemy lobctników rol­
nych już do Francji nię trzeba I

Naczelnik Państwa podpisał dekret o ro/pisaniu 
wyborów na dzień 5. listopada do Sejmu, a liż. listo­
pada do Senatu w myśl odnośnej uchwały sejmowej.

Wydany w Dzienniku ustaw ka endarz wyborczy 
wydrukujemy w csobnym artykule.

R o sja n ie  potrzebuje ju ż zboża. „Narkomwniesztuk* 
wydał rozporządzenie, aż*-by całe zakup one dla Rosji, 
ale nie wywiezione jeszcze zboże zosta‘o sprzedane 
Ul rynku londyjskim. Dalszy zakup zboża, nie rachu­
ją c  wydanych już pozwoleń na sierp en. /.o tanie wstrzy­
many. —

Bezrobocie "  Czechosłowacji. W zakładach witko- 
wickich, w których zwolniono już 500 robotników, za­
powiedziano dalsze zwolnienie 1000 r. .botrnków. 
Ogólna liczba bezrobotnych w Czechosłowacji wynosi j 

380.000.

Jert lo skutek za wysokiego kursu kerony •■'su­
skiej. Zagranica nie może dlatego kupować cz** h 
towarów.

Toteż Słoweńskie lud. nowiny donoszą, ż« czes­
kie fabryki wagon o w przechodzą ciężkie przesileni*» 
a fabryki węgierskie skończyły właśnie zamówienie 
3,600 wagonów, i 400  lokomotyw dla Jngo-ławji.

Przyczyną tego wysoka waluta pisze słowacki 
tygodnik.

Straszna katastrofa w Pucka. YV Pucka m>d p«i
skiem morzem zdarzyła s:ę straszna kat*s>lrofa. ODch - 
dsiłu tam wojsku rocznicę istnienia bataljonu lotnictwa 
morskiego. Z ok..zji tej uroczystości latawiec wojskowy 
miał przed zgromadzoną pubhcznością rzucić bomby 
do morza.

Tymczasem pierwszą bombę rzuc«>uo tak nieostro­
żnie, że zamiast do morza wpadła ona aa brzeg po­
między widzów i potargała wielu z nich na strzępy.

Dc tąd zmarło 15 osób. a między niemi cała i >- 
dżina s ierżant Jelonka, a to on sam, żona i dwej* 
dzieci. Koło 20 ludzi jest prócz tego cirżsu rannymi 
a przeszło 20 lekkorauaych. Sprawca nieszczęścia 1< t- 
aiz, inżynier Witkowski, który cheiat sobie od-b:,>ć 
życie, został zaaresztowany.

Na S ło w aczyźn ir nie chcą kupować zboża, j::k 
skai ży się „Słoweński tygodnik", bo zboże zagraniczne 
wskutek wysokiego kursu marki czeskiej jest o wol e 
tańsze. —  • - ■

Rumicy słowaccy bardzo na to narzekają. My z-is 
przestrzegamy, by nasz. go z bo ta jako tańszego -do 
C<.ech nie wy wożono !

Nareszcie I Rząd przygotowuje specjalne ustawy 
dU zwalczania drożyzny.

Tego właśnie domagamy sic w artykule wstę­
pnym. —

Stronnictwa lufow a stawiają znaczny odsetek in 
teligencji na listy kandydatów. J *« się d««widuj- m 
stroun.ctwo „ udowe" Wyzwolenie w Kongresówce 
postawiło prawie same wybHne kandydatury z e: on.- 
fachowej itn d.geaflji, a stronnictwo Piastów--ów wed­
ług v.’arszawskiego „Kurjera Porannego* postawił ) ću 
ży odsetek fachowej inteligencji na listy poselskie.

O ten punkt prowadziliśmy nieraz szczerą pole­
mikę. t  obozami ladowemj, które bezfachowej wied y 
swych posłów nie miały siły i musiały ulegać irmi-j- 
s:ym, ale ruchliwszym obozom. Nie będąc przeciwni­
kami kandydatur chłopskich, wiedzieliśmy i głosili r.;*■- 
W3zf otwarcie, że bez inteligencji obozy ludowe rari. 
.'iobie nie dad.-ą. Cieszymy się z tego, że nas?, palbkt 
widzenia podzieliły wieli, o stronnictwu, gdyż sąn?.i-r\ 
że przy współpracy przepuść w Folsce pomiędzy indem 
a inteligencją zaczme się zmniejszać. W wyrówiJfc*. u 
>-.aś tej widzimy duży krok do nsprawy U.
c.,ypełno itrj i -In bezwzględnej w mej sprawiedliwo** 
ś i i dobrobytu.
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W yjazd z Padhala. Z Podh.da wyjeżdżają tłumnie 
Amerykanie, którzy tu przyj*.hali. Twierdzą on', że 
ł)ber' .ie w Polsce niema co robić, a w Ameryce praca 
zaczyna się ruszać

1 #  I KRONIKA. ■ $ |  5
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W  dabarawy 1 tęni tow ar w każdej ilości będzie 
się l-aożua zaopatrzyć w sklepie wspóldzielczym, 
który otwiera w najbliższych dniach w Nowyrn T a r ­
gu na miejsce konsumu urzędników krakowski .Z e s ­
pól*. Sklep będzie zaopatrzony we wszelkie towary 
apotywcze, obuwie, odzież, skóry i plótua, będzie 
mial fachowe kierownictwo, a kupować w nim mogą 
tylko członkowie, którzy wpłaca 5  tysięcy marek 
udziału. —

Oi sami członkowie m ają  także prawo kupo­
wać w krak. hurtowni .Zespół*.

Na członków mogą się wpisywać P. T .  urzęd­
nicy, duchowieństwo, nauczy sielstwo, inteligencja 
pracująca i samoistni przemysłowcy z powiatu.

Udziały po 5 tysięcy marek przyjmuje tym cza­
sem Zwią ek urzędników w Nowym Targu w kon- 
sumie urzędniczym codziennie od 4  ej do 6 ej po­
południu.

Dyrekcja miejskiego seminarjunt naucz, żeńskiego 
w Nowym Targu zawiadamia, że wpisy uzupełniają­
ce pa kurs I  i I I  odbędą się dnia 31 sierpnia we 
czwartek od godziny 8  do 9 rano, egzamina zaś po­
prawcze i uzupełniające oraz wstępne na też kursa 
od godziny 9  ej rano w sali kursu I I  w domu lu­
dowym.

Wydział Towarzystwa gimnastycznego „Sokół*
w Nowym Targu składa podziękowanie pp. kapcom 
inteligencji i mieszczaństwu za obfite datki na łoterję 
funtową na festyn Sokoli jakoteż wszystkim Paniom 
które zajęły się gorliwie pracą na tymże festynie 
i wszystkim uczestnikom, którzy swą obecnością 
przyczynili się do moralnego i materjalnego sukcesu 
le j pracy sokolej.

Sprostcwanie W  i statnim Nrze pod wstępnym J 
ftrt. ,,Zjazd Podhalan w Czarnym Du ja jcu 1' przez , 
pomyłkę niewłaściwie umieszczono pieczęć Dyrekcji ! 
gimnazjum, zamiast podpisu sekretarza Zjazdu Pod- i 
baian. —

Zwierzęca zemsta. Dowiadujemy się, że w Odro­
wążu sąsiad z chęci zemsty skosił już po piąty raz i 
Stanisławowi Pawlikowskiemu len, pszenicę ziecunia- I

i

ki, kapustę, żyto, nim te płody dojrzały, chcąc przez j 
to zrobić właściciela „dziadem*. Nie wdajemy się 
w to, kto zawinił, ale sam sposób zera3ty je s t  więcej 
niż bydlęcy i prawie niesłychany.

Cóż na to najbliższy posterunek policji państwo-

| woj w Czarnym Dunajeu zwłaszcza, że Pawlików- 
j skiemu grożą podpaleniem!

D rztw k a  owocowa można zamawiać i zadatkować 
jeszcze tylko do końca sierpnia br. u prezesa Związku 
Podhalan Zacbemskiego J  , w dyrekcji gimn. w No 

. wym Targu, Kto a.iniedba zamówienia, sam sobie 
i  przypisze, winę jeżeli me otrzyma drzewek mimo 

opóźnionych próśb
Kuratorjuifl okręgu szkolna a Iwowskiogo gorliwie 

śledzi objawy zawodowe, szkolnictwa, cłmąc prze* 
i nie podnieść nasz przemysł domowy, Zainteresowało 

się też kursem hafciarskim, jaki odbył się w  Czai 
Dunajcu i radzi drugi kurs urządzić dłuższy i grun- 
towniejszy, na który przyrzeka udzielić wydatniejszą 

| subwencję.
| Dla ludności Skalnego Podhala, gdzie rolnictwo 

tylko marne płody przynosi, jedyny sposób do życia 
to rozwinięcie przemysłu domowego, którego się 
można wyuczyć na kursach odpowiednich. Je ż e l i  
władze szkolne tak chętnie popierają początkowe 

, próby, niechże każda gmina zabiega o jak i  kurs dla 
siebie i niech s'ę młodzież uczy pracy zawodowej.

Zubsuche Sucha. Tutejsze „Ognisko Z w ią z k u  
Podhalan* dowiedziawszy się z Podhalanki o osta- 
tecznom włączeniu Górnego Ś ląska  do Polski, za ­
pragnęło gorąco uczcić tę wielką chwilę urządzeniem 
uroczystego obchodu, który odbył się dnia 20  sierpnia 
b. r. t. j .  w niedzielę ubiegłą. R an o  o godz. 8. od­
prawił Przewielebny Ks. K aucnik  Franciszek Nyoz 
Mszę św. na intencję Górnego Śląska.

Wieczorem zaś o godz. 7. w sali P. Orawca 
odbył się uroczysty wieczorek. W  słowie wstępnem 
które wypowiedział p. Ioglot nauczyciel z Krakowa 
przedstawiono na tle dziejów Polski, koleje ja k ie  
przechodził Śląsk od czasów Bolesława Krzywoustego

i aż do ostatniej chwili.
Odegrano barwny i pięknr obrazek p. t. „ D o ­

li pływy W isiy"  poezem nastąpiła okolicznościowa 
j1 bardzo piękna deklamacja p. t ,,Do Śląska". Nastę- 
I p sie odegrano na skrzypcach ,,Po:onez Ogińskiego” 

a na ogólne życzenie melodje góralskie. Jeszcze  je d ­
na deklamacja i w esjła  sztuczka jednoaktówka p. t. 
„ P o m id o r y  zakończyła tę uroczystość-

Rzęsiste oklaski po każdym punkcie programu, 
oraz .••i/.czo nie wypełniona sala świadczyły, że kiero­
wnicy tutejszego Ogniska z nauczycielką p. A. T a ­
tarów ną na czele nie ża oe.-ah czasu ani trudu i pra­
cy, aby chwilę tuk wielką godnie uczcić.

F r Majerczyk.

DO SRRZEDANIA
w Sieniawie koło Nowego Targu 7 morgów dobrej 
roli 4 raorg. łąki, 4 morgi lasu z pięknem drzewem 
także na materjał —  Cena koło 8  miljouów marek. 
Część pieniędzy się poczeka. Zgłoszenia do redakcji,, 

lub do Związku Gosp w Tymbarku Nr. 18.
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Z gminy Ochotnicy zamówiono eahr tysiąc drze­
wek owocowych I Jes t to  bardzo piękny przy Wad dla 
innych g m in ! Drobnych zamówień będzie do pięśset.

Kuratorjum Okręgu szkolnego lwowskiego przyzna­
ło na zakupno warsztatu wzorowego ku m karskiego 
dla kursu w Szaflarach, 50000 mar. Je s t to  oezywisty

dowód, ja k  naszym W ładzom gorąeo leży na s r-u 
roawój przemysłu domowego, ja k  chętnie idą na Stan 
wszelkim poczynaniom w tym  kierunku i jak  Pod­
hale samo sobie winę musi przypisać, jeżeli aawo 
lywanis do organizowania różnych kursów pozostają 
bez zgłoszeń.

Za ta*ji dział rsdakoja nla błarza oripow ladzlalnaicł

fIPTEKfł ̂ SZAROTKĄ
Mra Antoniego W ilczka  

W  P O R O N I N I E
P O L E C A  O R A Z  W Y S Y Ł A  P O C Z T A  Z A  Z A L I C Z K A  =

Syrup suitoguajakolowy (na recepty). Syrup 
ziołowy na koklusz. Bezwonnąmaść na świerz- 
bę. Balsam żołądkowy. Expeller. Płyn na 
pluskwy Opatrunki. Bandaże. Termometry 
Środki desinfekcyjne.

Spoojalne środki dla bydła. Lekarstwa na pomór drobiu. 
Resepty w ykonuję osobiście I sam prowadzę aptekę 

po usunięciu dzierżaw cy.
P rzyjm uję  analizy dc badania moczu, plwocin krwi otc.

SPRZEDAJE i KUPUJE
przechodzone ubrania cywilne, uniform y pp. u rz ę ­
dników i oficerów, oraz skład maszyn do szycia ma 
józef Papier w Iłow ym  Targu ul. Sobieskiego.

PRACOWNIA KUŚNIERSKA
Józefa Stottera w N. Targu, Rynek 10.

Przyjmuje zamówienia na wyrób serdaków zakopiańskich 
z własnego lub dostarczonego materjału. 
Prz)jmuje również stare serdaki do odnowie­
nia i sprzedaje gotowe wszelkiego rodzaju. 

Wykonanie staranne. —  —  Ceny przystępne

OKONIEWSKI —  PRZEMYSŁ DRZEWNY 
SPÓŁKA AKCYJNA — KATOWICE, 

O D D Z I A Ł  E K S P L O A T A C J I  L E Ś N E J  
—  ZAKOPANE, — BYSTRA L. 23. —

potrzebuje 200 robotników do spuszczania i ścinania 
drzewa w Zakopanem za dobrą zapłatą. Zgłoszenia 
w Kancelarji e k splua ^ cjl leśnej Zakopane Bystra I. 23.

Z „Rozwoju"
Świeżo zapisani członkowie » R o z w o j u  

odbierać legitymacje w Księgarni W1mogą
Massatsch, Nowy Targ Rynek.

ur.7 ^ 1 1  b j  (yty o  Ciszek iO"t* za Starago Bystrego
-    w  roku 1898 zgubił kartę wojskową

.specjalne powołanie”, która się unieważnia.

Z g u b i o n o  * uchQckl Antoni * Zakopanego, urodź.
____________  w r. 189S zgubił kartę zwolnienia,

którą się unieważnia.

Skradziono ^ichałczakow i Ludwikowi z Tyl-
  ___________  Manowej, skradziono kartę mo­

bilizacyjną, którą się unieważnia.

Zgubiono Ła‘ jan a pianit‘kaw'a T d“n>'
°  w roku 1892 zagubił kartę demobi-

lizacy jaą którą się unieważnia.

Magazyn Konfekcji damskiej, handel 
towarów bławatnych i dodatków kra * -

MARJI MIRECK1EJ
N O W Y  T A R G ,  ul. KOLEJOWA L 13. 

suknie na sezon l e t n i  k o s t j u m y ,  płaszcze 
kluzki jedwabne, markizetowe, wełniane i t. p. 
Swaetery damskie, dziecinne i inne wyroby try­

kotowe z pierwszorzędnych fabryk.
Wielki wybór KOŁDER. Skład bielizny 

Przyjmuje zamówienia z własnych materjałów na 
wszelkiego rodzaju konfekcje dla Pań i dzieci 
z najnowszych modeli. Magazyn bogato zaopatrzo­
ny w towary bławatne. C E N Y  N A J N I Ż S Z E .

■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■■[: a

Swój do swego po swoje. =
Redaktor odpaw lstalainy I k la ru ją c y : Zygm unt Luboitow lcz. drukarnia i. Sorku w Nowym  Targu.


